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PRENUMERAT A. 
W ~([E.T cU: 

roczuie . . . rs . .3 kop. -
półroczule . . . rs. I kop .. ')0 
kwartalnio. . . rs. - kop .• 5 

Cena pojedyńr.:r.elro numeru 
kop. 71/~ 

Z PRZESYŁKA: 
rocznie ts. -ł kop. 40 
p6łrocz.nie. . rs. '! kop. 20 
kwartalnie . . rs l kop. 10 
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OGŁOSZEnIA. 
Z:\ 1 razowe po KOp. 7 za wiersz 

peUtu lub za jego miejsco. 

zu Z-6 razowe 110 kop . .J. za 
wier8z. 

za 7-10 razowo po kop. 3 .. 
wiers?. 

Reklamy po 10 k •• ~ w. ootltu. 
Cena ovłoBZeJi Zl.l ....... o!"'t ... -, •• _ . 

lO kop. od wiersza. 
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ODDZIAŁ PETROKOWSKI 

B A N K U P A Ń S T W Al 
----.... e:--O""-'@~~~~,...<6I0;9_----

W Ukazie NAJWYŻSZY1\! w dniu 20 listopada l8d7 r, na !\ dniem 2 styczni!'. 1888 1'., wyłą.czając wyżej wymienione zbyt 
imię p. Zal'ządzającego Ministeryj um Sb rbu wydanym, wy- ~ddalon.e Odd~iał~ Bt,mku, w .których przYimo,,:a~i~ tycb~e de-
rzeczono: klllr~cYJ rozpOCZllle SIę z ch wIlą otrzymama nInIejszego ogło_ 

"Z mocy Najwyżej zatwierdzonych w dniu 1 września szem3, 
,,1859 1', pI'zepisów o 5% biletach Bankowo-Państwowych, ornz ~) Deklaracyje podawane oaobiście, winny być pisane na 
"rozkazu Nnj wyższego Z dnia 2 czerwca 1863 r. o dodatkowe.i blankietach ustanowionej formy, 
"emisyi tychże bilet ów, wsgystkie niewylo30wane do obecnej P~'zJ: .deklaracyjach należy dołączyć i same bilety 
"chwili 5% bilety bankowe, powinny być U1l10l'ZOne przez tel'- z wYIT.łlememern numel'ów onych IV kolejnym porządku i roz-
"minowe losowanie nie później juk IV r. 18~7, [l bilety dodat· kIlsyflkowaniem wedtug wartości, ' 
"ko", ej emisyi IV r. 19VL" 4) Na złożonych blHlkolVi biletach będzie wytłaczany stem-

"Obecnie, uznając za potrzebne, z?!odnie z wnioskiem j. IV. pel z napisem: n3aHBJIeH'b R'b nOl'ameHiro no THpalKy ,11;0 1898 1'." 
rHlnu I'ozpnnauym w Ocldzielnym Komitecie, oznaczyć nowy ~"zildek~aro,~any cło amo~tyza<lyi przez losowanie do 1898 r.") 

"37 ·letni tel'luin do amortyzacyi powyższych biletów, z wyjąt- I podpisamI Buchultel'u l Kontl'olel'l\; po czem bilety te zwró-
"kiem jednakże tych, któI'ych posiauacze nie będą życzyć sobie co no będą ich posiadaczom. 
"takiej prolongaty terminu, rozkazujemy panu Wpl'O wadzić w Do czasu ZWl'otU tych biletów składanych osobiście w 
;wykonanie takową operacyję w sposób następujący:" Banku Państwa lub w Kantorach i Odllziałach tegoż banku, 

,,1°) vVszystkio 5% bilety bankowe tak l·ej jako do- będ1} wydawane posiadaczom imienne kontramal'ki, któl'ych ce-
"rilltkowej z r. 1863 emisyi, kt6ryuh posiadacze nie będ<} życzyć dować na osoby trzecie nie będz ie wulno • 
.. ~obie przyjąć pol',yższej zmiany tel'minu amortyzacyj onych, i 5) Od osób składających bilety imienne, żaunych dowodó\v 
"zadeklarują o tem Bankowi Państ.wa dl) włącznie d. 31 :Mai" prawnego ich posiadania nie wymaga się. 
n ca 1888 l'., powinny być umol'zone za pośl'etlnictwem losowa- 6) Za przeqłkę odwrotną biletów ostemplowanych, z 'Banku 
"nia do I'oku 1898;" Pań~tw<l,. jak również z Kuntoró<v i Oddzialów onego, intereso-

,,20) Bilety zaś obydwóch emisyi, O których nie będą zto- ,wam odblOl:Cy żadnych kosztów nieponoRzą,-koszta zaś portoryi 
"żone do w łąC\znie dnia ol marcu 1888 I', wymienione powyżej I I asekuracYI opłacone przez posiadaczy biletów przy ioh wysył
"w punkcie l-ym deklaracyj e, powinny być wniesione tło kSię'l ce do Banku, KantOl'ÓW i Out1ziałów te[!or, będą im zwracane po 
"gi (ltugu Państwowego i ulegną. amortyzacyi po cenie nomi~ przedstawieniu kwitów pocztowych, przez też same instytucyje 
"nalnej w przeciągu lat 37, licząc od 1 listopulla 1887 r. za po- ; bankowe, do których przesyłka była uskutecznioną.-Kwity 
"śrel1nictwem corocznego losowania, - ku czemu ustana w ia się wszakże pocztowe powinny być składane IV tym celu niepóźniej 
"oduzielny kapitał przez eoroczne lIllkładanie 1% 00. nomin~\l- I jak ,w ciągu sze?ciu nl1esięcy od terminu oznuczonego uo skła~ 
"nej sumy biletów;" dama deklal'acy)_ 

,,3°) tak dla biletów bankowych Jitórych termin umol'tyza- I . 7) Posiadacze bilet6w znajdujących się w depozycie lub 
"cyi będzie prolonzowany na nowe 07 lat, jak i dla tych, któ- I .Jako kaucyje w Banku Pań3twa, Kanto!'ach lub Oddziałach 
"re zostaną nieprolongowanemi, zachować wszystkie prawa i onego, jeżeli nie będą sobie życzyli poddać ich prolongowa-
"przywileje, jakie tymże biletom byty zapewniono przy począt- nemu terminowi 37 - letniej amortyzacyi, powinni tak-
"kf,wej ich emisyi;" że podać od powietlnie dekl!! racyj e do tychże instytucyj Banku 

,,40) wszystkie niezbędne din. wykonania tej operacyi czyn- gdzie takowe bIlety znajllują. się, IV terminie w punkcie 2 
"ności dopełnić ma Bank Państwa, według bliiszych wSkazó- 1 oznaczonym. 
"wek j. w, pana", Deklaracyj e znś posiadaczy biletów znajdujących się w 

W wykonaniu powyższego Ukrl7u, Oddziat Petrokowski II depozytaeh lub jako kaucyje IV innych instytucyjach Rządowych 
Banku Pnńst.wa, zdecy~yi J'W-~o Zarz.ą~lzającego .2vlinistel'yjum I lu? 'prywutnych,.powi?ny. być pl'zedsta~vione, w powyżs~y~ tel" 
Skarbu podaje do publIcznej wiat!01l10Slll że: I 111lm~ z dołączeniem bIletow, przez posredmctwo tychze mety-

l) Z mocy powyższego Ukazu, prolongacie na no'~y 37 I tucyJ· . 
letni termin do amortyzacyi mogą ulegr.ć te tylko niewylosowa- I .8) BIlety zaopatrzone stemplem, bęt.lą później zamieniono 
ne uotycbczas 5 % bilety bankowe, na których czas emisyi ozna- na. bilety .noweg~ fOI'matu, o ~zom w właści wym czasie wyda~ 
czony jest 1Il'okicm 1860", I nem będz'~ oduZl~lnc og tosz.eme. 

2) Posi(.l.(!acze takich biletów, którzy nie życz:} sobie aże- 9) ~Ildy ktol·YIl.h. pOSiadacze złożą .deklarac~je wskazane 
by bilety ich uległy prolon~acie terminu amortyzacyi na nowe I w punkCie 2 IV tel'mllllO w tymże punl_cle pł'ze ! lsa~ym, bę,uą 
37 lat, powinni zatlekLal'olVuć o tom Bankowi Państwa w tel'- u~ortyzo~vane do roku 1898, Fl'zez coroczne losowanIe w mle-
minie do włącznio 31 marca 188~ 1', SIrjCll MaJU, POCZijlVSZy od MllJa '888 roku. 

Deklllracyje takie przyjmowane będ ~!. także w Kantol'nch Wszystkie bilety. których posiadacze nie zł?żą powy.żej 
i Od(1ziałach Banku Państwu, lecz tylko do wtącznie 15 murca wskazanych ~lekla~'ucy'J, ?ędą. alllortyzowano ':". cIągu la~ 07, 
1888 r., wyłączając Oddziały w Petropawłowskll, Taszkencie, pl:ze~ losow:I.llle ktore b.ę1lzll:l Się .odbywać rówmez COI'oczUle w 
Tomsku, lx-kucltu, Krasnojarska i Semipałatyńsku. w kt61'ych I mle~I~CU MaJl~, pocz'ynllJ:j. o.d .MIl)!t 1888 roku: . . ,. , 
deklarucyjc te pl,zyj mownne będą. tylko do włącznie 29 lutego . ,10) ~amlll?a bllet?\~ lmlennyc~ ~3 o~azICtela J~k I'OWlll~Z 
1888 1', biletow Większej wbrtoscl na llI'obmepze I odwl,otme, będZIe 

Deklal'ucyje te mogą być podawane br!dź osobiście, bądź d~)p,elniu.ną na (bmniejszych zasadac~l, z, tym tylko ,..val'unki~m, 
też rrzysyłane przez POI'ztę, azeby bilety stem~lo,!une były oddzlelDle pl'zeu.staw13ne, a me· 

Przyjmowanie deklaracyi podawanych osobiście, rozpocznie I ,stemplowane o(fdzlelme. 
się w Banku Państwa oraz Kantorach i Oddziałach onego z ZarzQdzający KRAJCEWICZ. 



nil''T.v Istniejące od lat I...'i. i nadal wy
chodzić będzie pod temi samemi warunka
mi i w tym samym co dotąd zakresie. 
PI'enumeruta kwal'talua dla prenumel'atorów 
miejscowych wynosi ',op. ;.'i; dla zamiejil
cowych rtJ. I.. k. 1..0. 

Czas odnowić prenumeratę! 

T Y D Z I E N. 

powróci z odpowiedzi:); dowie się zarazem 
u ilości mogącego się jeszcze wydobyć wę. 
gla. Tak też i uczynit. Gdy jednak stanął 
na szali i dat znak maszyniście, ten osta
tni' skutkiem nieo)!lędności, czy też innycb 
jakichś powodów, szalę raptllwnie sciągnąt 
w gór!' , i gdy miał ją Opul:!zczać, ogniwa. 
łańcucha utrzymującego klatkę pekają, a 8za
la wra.7, z ofiarą. z wysokoś:\i 60 sążni P11-
da na dno szybu, 500.pudowym (·jężal'em 
udel'za o podłol!ę żompla, czyli zbiornika 

!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!I!!I!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!~!!!!!!!!~!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!l!!!!!!!!!!I!!I!!!!!!!!!!!!!~~'~iiE. wody na podszybiu, dmzgocze ją i zatapia 

Wiadomości Bieżące, 

.Niezwy'kllJJ wypadek w Dą
browie. pod tym tytułem otrzymaliśmy 
z Będzina następującą korespond~ncyję, któ
rą. polecamy uwaJze ' naszych wład;; na
szych administracyjno-policyjnych, W ypa·jki 
podobne do poniżej opi<lanei!o, coraz częściej 
pI'zytrafiać się zaczynnją. Do ioll to właśnie 
cyklu należy i sprawa Wanbehta, która 
niedługo ma być rozpatrywana sądo wnie. 

Trudno-mówi na$Z korespondent-opisać 
boleśći rozpacz rod-ziny, smu tek i pra wdziwy 
żal przyjaciół, kolegów i wszystkicb znajo~ 
myoh, nil straszną wieść o akropnej śmiercija
l;:ą zginął Ś. p. Franciszek Kliilzewski, kontro
le fedrunkowy węgla na szybie' "Paryż" w 
Dąbrowie. Z najwyższym oburzeniem za
notować się godzi, że ofial'ą, zbytniej oszozę
dności i bl'aku odp()wiednich środków bez
pieczeństwa, padają zazwyczaj ci, co IV po
cie czota, g!)rliwie praoują w kopalniach i 
zakładach. Swieży wypadek do głębi serca 
wzruszył tu kużdego i wywołał ogólne o
burzenie na Zarząd kopalń Towarzystwa 
FI'ancuzjl:O-Włoskiego. 

W sobotę dnia 7 b. m., O godzinie 3-ej 
po południu, p, dYI'ektor Tiebodene z se, 
hetarzem Zarządu pl'Zybyli na szyb "Pa
ryż" celem zbadania jak duży jest fedru
nek węgla, i wiele jeszoze takowego będzie 
można do kuńca szychty wydobyć, Ponie
waż z podziemną. kopalnią jedyna komu
nikaoyj 11 jest przez szyb, którym się po szali 
trzeba spuszczać, ś. p. Kliszewski asystu ' 
jąoy p_ dyrektol'owi i zapytany przez te· 
goż "co tam na dole tak długo nie dają 
węgla", odpowiedział, żo nie wie o Pl'ZYCZY
nie zatrzymania fedrunku, ale spuści się 
nil dM, zbada stan rzeczy, i tą S:lmą. drogą. 

Kartka z przeszłości Jasnej-Góry. 
Gdy w I'oku zeszlym, podźwignięto z ruin 

mury okalające klasztor częstocbo ,v ski, są
dzę, że nie będzie zbytecznem, odświeżyć w 
pamięci czytelnika dzieje powstania tako
wych. 

Miejsce to słynne na całą. Polskę cudow
nym obrazem Boga Rodzicy, przez lat bliz
ko 250 od chwili założena klasztoru (w r. 
138::), nie posiadało żadnego obwarowania, 
tak potrzebnego ze względu na sąsiedztwo 
zniemczonego Szlązka, zkąd częste napady 
niepokoiły to święte ustronie. Dopiero 
Zygmunt III, powodowany zarówno cechu
jąc,! ~o pobożnością, juko t.eż z uwagi na 
pograniczne położenie miejilcowości, (*) pow
ziął myśl ufortyfikowania Jasnej - Góry. 

y.,' tym celu, pI'zysławszy w 1'. 1621 nad
"ornego budowniczego swego, według jego 
planu otoczył klasztor wysokim murem 
wraz z orltmą od strony zachodniej. Pracę 
tę ojca, doprowadził do końca syn i nastę
pca jego korony, Władysław IV, przezna
czywszy na nią odpowiedni fundusz. Jakby 
przewidując ową nawałę szwedzką, która 
wkrótce miała zalać kraj cały, król Jan Kazi
mierz w r. 1652 zabezrieczu klasztvr statą. 
załogą, na utrzymanie któI'ej, zwalnia 60 
włók w Częstochówce i jej przyległościach 
leżące, od zwykty,:b ciężarów wojskowych 

(*) Król ten poprzysięgajlj:c w r. 1587 Pacta eon
v.ma, lO-tym § takowych. zobowiązał się wystawić 
na granIcy Państwa własnym kosztem 5 fortee 
(Vol. leg, II, p. 1098,) 

się jeszcze na 2 s~żnie w gtębokości wody. 
Wypadek niespotykany dotąd w kronikach 

pl'zemystu gÓ1'Uiczego, i u nlls chyba tyl
ko coś podobne~o notować możll~I., 

Kogo dziś winić będą ?-jaka kal'a i komu 
będzie naznaczona?-czy znajdzie się win
ny wypadku? Wątpię", N allzem zd:miem, 
niewtaści we Ul'ządzenie szali szy bllwej, po 
któI'ej się codzień , gÓl'nicy il~Hlszczają dl) 
kopnini, było główllą pl'ZyCZyllą nie3zczę
ścia, Wiauomo przecież, że szala ta po· 
winna być zabezpieczona w tak zwane 
"łapy bamulcowe" na wypadek gdyby 
rupto wnie lub niepI'awidtowo opuszczoną. 
była. Dlaczegóż tedy, od samego początku 
budowy szybu, tego nie zrobiono? lub w na
stępstwie dlaczego nie dokompletowano te
go braku? t.ak jak się to pl'zy każdej ko
palni za granicę pI'uktykuje, Dla bal'dzo 
prostej i natuI'alnej przyczyny: Towal'zy
stwo Fran.- Włoskie szuka zysków i musi 
zysk ten wydobywać i otrzymywać, rubią.c 
na wszystkie m możliwe oszczędności, Gdzie 
idzie o zab:lzpieczenie zdrowia i życia pra · 
cowników, polepszenie ich bytll mater'jal
nego, udogodnienie i ulżenie im pracy -tam 
pp. przedsiębiol'oy okazują się niedbllli i 
opieszali; lecz gdzie trzeba wyeksploatować 
pracę i siŁę robotnik~, tam z wykle umieją. go 
"ścigać" kal'ą pieniężną., i żaden hybiony 
krok nie będzie darowany. 

Różnie się nu to zapatl'y WUÓ z lVy-kli lu
dzie, którzy nie dotylmh się rZ'!\lzywi
stości, i prawdę za fatsz biorą. Tym ra
zem i w tym wypadku, zdaje się, że Zarząd 
TOlv. Francuzko· Wtoskie,,"o samemu tlobie 
przypisze winę. Ja ze swej st~ony nadmieniam, 
że naj większa kal'a pieniężna uie po wróci ojca 
rodzinie, do brego przyjaciela i kolegi tym 
wszystkim, którzy znali i żyli ::e ś. p, Fran
ciszkiem. Dziel y i znany IV swym za wo-

(V oJ. leg. IV p. 371). 
Gdy w lat kilka pozOleJ, dzięki bo

haterskiej obruni!.: gariJtki wojowników', 
kapłanó IV i niewi: , " rozzuchwalone łll
Lwem powodzeniem wojska Gusta Na Adol
fa, pierwszą odniosły tu znacwiejszą 
porażkę, a naród na to hasło OCUC<l

ny z odrętwienia, zrzucił z siebie jal'zIDo 
najeźdźcy, wdzięczny kr-ól Jan Kazimien..: 
ujął się gOl'liwie wzmocnieniem twiel'clzy, 

Dnia 3 marcu 1657 1', zjeżdza on osobiście 
na Jasną Górę, auy obej rzeć rozpoczęte 
roboty, Chcąc zaś obecnych zachęcić do 
współudziału w tej pracy, sam k!-ól z 
małżonką SW')i>! Maryją Ludwiką, otoczoni 
senatorami i duchowień8twem, pierwsi zie
mię i gruzy taczkami wozili, ztąd tei i 
pierwsly bastyon wówcza ' usypany nazwa
nO "k1'6lewskim". Nie poprzestając nn tem 
w,vjednat, jż Stany Rrzcczypospolitej n 't 

sejmie konstytuCjjnym wal'szawskim, od· 
bytym w 1', 1658, nadają księżom Paulinom 
!:!taro ~ two IUo buckie, dochody z którogo 
mialy iść na utrzymanie twiel'dzy, znacznie 
uszkouzonej podczas osta tniego oblężeni u 
(Vol. leg, IV p. 557). Z funduszów tyc 
zakonnicy obwarowali klasztor nakształt 
zamku f.lześciu narnżnemi wie';'ami. 

Po ustaniu drugiej wojny szwedzkiej, \v któ
rej po dwukl'Oć (wr.1702 i 5) napróżno kuszo
no się o zdobycie klasztol'U, uchwatu sejmowa 
przeznaczyła na wzmocnieuie twiel'dzy 
30,000 złp., Ol'az u IVolnih. dobra klasztl)l'ne 
od wszelkich podatkó VI' na lat 20 (1710), 
dodawszy w r. 1717 brzeźnickie (Vot. leg. 
VI p. HH) Za monarchami idąc w sIady 

dzie górnik, kocbauy i szanowany od wszy
stkich, dobl'ze widziany i lubiany p:'zez 
zwierzchników, gOI'li wy służbista -naraz !!i, 
nie w otchłani Ilzybowej, chcąc spełnić 0110-

wi~zck przystużyó się zwiel'zchnikowi. 
Tr'udne było wydobycie szczątków ofia· 

ql Jak się powiedziało wyżej jedyna k,), 
munikacyj a z kopalnią by ta przez szyb, Tą 
drogą nic sig nic dało zrobić, bo tl'ze b:l, 
by spuszczać się na po:-ujl\ow~ln:} klatk~ 
szybową. Nalezato więc z poblizkiej odkry
wki przekoplć chodnik IV kierunku szybu 
"Paryż" :łby się do~tać dll u;e~zczęśli ',vej 
ofiary; gór'nicy zatcm z przodu ze etrony 
odki-ywki a inni z kopalni nParyż" od tyłu 
bili chollnik forsownie przez kilkanaśeie 
godzin. Gdy d()~zli do miejsca. katastn,fy 
po wielu u5ilowaniach zdołali nareszeie 
szale pogl'Uchotaną. z wody wyd,)być, i za 
pomnq haków, wyciągnąć 7. wody zedzpc" 
cone ciało ofiary. Dziś odbył się oka
zały pogL'zeb nieb()szczyka" którego kole
dzy górnicy na swych l'amionach zanie, 
śli na cmental'zu purafijalny w Będzi
nie, żeznając dl'Uha serdecZl'l1 łzą żalu 
i smutku, K, O. 

9 Styczaia. 1888 1'. 

-- Niezwykta iloać In·adzilJ.ży 
popełnianych IV ostatnich czusach, rzuca 
prawdziwy postrach wśród mieszkańców 
miasta. Oto SZ"lI'eg tych, o jakich zdołali
śmy się dowiedzieć, dzięki uprzejmej in· 
f,)I'macyi prywatnych osób: 

1°) PI'zed trzerufł tygo.lniami, wtościanin 
Józef Gmbski, wioz'lcy z tutejsze,!!o tarta· 
ku ueski do Tuszynl, staną.ł przed szyn
kiem za tunelem, i wszedtszy tam prze? 
okno da wat baczenie na wóz i konie. Ja· 
kież jednak było jego zdum:enie, gdy wy
ilzedtszy, zastał tylko konia od strony szyn
ku zaprzężonego, drugiego zaś oderżnięto 
i uprowadzono, Na kt-zyk i lament okr:!, 
dzion ego, nadbiegli ludzie. Rozpytują. '~ na 
wszystkie strony dowiedziat się, że widzia
no, jak człowiek jaldś prowadzit konia IV 
stronę fabryki syropu. Ktoś inny pod dał 
myśl, że IlprOIV!dzouo go do żyd'l, W 

stl'onę Tomaszowa. Graoski, oddalV:!zy w 
opiekę czyjąś wóz z resztą uprzęży, po
biegł z ludźmi d,) pierwszej buJki, gdzie 
go objaśniono, że widziano, jak przed po. 
ciągiem iad~eym IV stronę Warszawy biegł 
wydtraszony koń plantem, zrzuciwszy przed 

~-

magnuei polscy, nie szczędzili gronu n:l. 
wzmocnienie fortecy. OlI r. 1736 prywat
nemi fllnriuszami, powstają. nowe bastyjony 
o kilka łokci odsunigte na zewni!trz od sta
rycI!. Nadawano im nazwy od głównyeh 
fllnda!.Ql-ó IV. ztąd Lu.!-omil'skich od s tl'on y 
koś. Sw, Barbal'y (na cześć ks. Jerzego Lu· 
bomi.skiego podkomol'zego kOI'on" który 
wzniósr również i bramę przedfo!low:})i od 
st!' )l1y wscbodnio - południ()wej Potockich 
(ukończony w 1'. 1743 kosztem Józefa i Lu
dwiki Potoc~ich lVojelV. kijowskich), od 
Częstochówki Szaniawslcich (na pamiątk ~ 
Kon stant. ,Felicyj !lnu Sza nia wskiego biskupa 
kt-akow8kie~o) i nareszcie od koś. św, Ro
ch '\ Monn:.tyn6w (z sum legowanych przez 
;\lid13ta MOI .. ~ztyn'l kasztelana s:Ll1deckiegc ) . 
R Jbotami terni kierował zdolnv w buuo
wnictwie ,vojennym, Chl'ystyjan Dalkie, 
podputkownik artylel'yi kownnej. B:lstyon 
Lubomirskich opatnony był w nizką furt
kę, slużącą do c,,-ynienia wycieczek, resztu. 
mieścita obszel'Ue kaz!1maty wojskowe , 

Naileszly czasy konfederacyi bariJkej, Z 
rozpol'ządzenia jej naczelników, umocniona 
pl'zez inżeniel'ó w frallcuzkich Chois i Vos
lmeni, odpiera twiet'dza częste i silno 
oblężenia, i uopiel'o po upadku konfedera
cyi, kapituluje "na imię królewskie" d. 11 
czerwca 1772 r. O~tatnim blaskiem z,lja
śniało męztwo jej obl'ońców w l'oku lt;09, 
pI'zeciw oblegającY:l1 wojskom au,tl·yjackim . 
Odparł ich dzielny legionita Kajetan Stuart 
na czele hOD ludzi! 

Po upadku Napoleona, gdy wojska ros
ilyjskie zajęty Xięstwo Warszaw3kie, twier-
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- N a tablicę pamiątkou:ą dla ś. 
p. profesora Leona Rzeczniowskiego p, 
Adam Adamczewski złożył w redakcyi 1:S, 

1. Łą.cznie z poprzednio na ten cel zebl'a
uemi, posiadamy 1'8, 61 kop, ~4, 

- Nlt opał ula biednych ztożyły pp. 
Krzywickie 1'$, 1. 

tem z sIebie jakiegoś jdclźll:l, ktin'y uszedt. Zatonięcie, W ubiegłym tygodniu 
Poszukujący udali się do drugiej budki i gdy pod wpływem od wilży lód już zaczął 
tu tę sa'ną. usłyszeli opowieść, Koń biegł ktou8zeó, dwóch malców, synów tutejszego 
naprzód, a pociąg za nim, Przy l1'zeciej do· wyrobnika, mieszkającego na komornem u 
piero, Jróżnik objaśnił poszkodowanego, że stróża domu p, Dutkiewicza (przy ulicy 
koń puy sumej budce skręcił w bok, prze· pl'owadzą.cej do kośllioł!m Panny .illl1l'yi) 
sadził blll'yjel'ę i pobieg-ł w pole. Noe przer- poszto po za o!!t'ód na ślizgawkę. Zaledwie 
wała t1alsze poszuki wania, Nazajutrz rano nieszczę3Jle dzieci zaczęły się ślizgać, gdy 

} T l' 'l . , l' l dł' b " , - Bił'Jijogrufia. Nakładem T, Paprookiego, 
na ~ara \DOWIe znu ezion() go w stajIU u O( się po ni emi aITue, o aj wpau!lJą. w w UIl m3czeniu lo. Dygasitisl!itlg'o wysllldł w tych 
jednego z kolonistów, któl'y bez oporu i t a- wodę j znaohouzą śmiel'ó niespodzianą, Sa- dniaoh 2 zesLst ceunego podręcznika p. t, " History ja 
onych pretensyi z w rócit właścicielowi zgu- dUl w ka ta jest płytka, ale dość głęboka, Cywilizacyj" Druk, papier, tłomacz~Jlie, i ryciny, ~kła
bę. Widocznie koń wyt'lvał się przy plan- aby pochŁonąć llwóeh mal~ów, z których dają się na prawdziwie pio:kn;! uictylko pożyteczną 
. t d" .. . lk k l' . 'd l 5 d ' całość, NaJto,nadesłaao eam n·lstęrnjącll nowe fl\'OSZU' 

cle z o lIleJoWI l tP,) ty 'O () o Icznoścl za w- Je en iczył lat ,a rugI 7. r f .But"ak cukrowy i warunki j ~.go Vl'o<lukcyi" Spr<1WU-
dzięcznć należy odnalezienie go, . _ D"ugi wiec:ó,' tańcując!} na zrlanie z pól rloświarlczalnYCI hodowli na~illn w lIrzo' 

2°) W nO.(IY ~ B·go na 7,g,o 8~~CZlll!l w IdOdl\\d Dobl'Oczynnośc! i Straży ogn,iowej 7.ó\\'ce, Zl~stal\'ił Wł, i\l:\yz"l.- n Niemoc płciowa (inpo
gm,a.chu dyL. szcz', Tow •. ,KI. Z, tern., zto,- odtożony zostat tlo dllla 21 b. m, t,l. do tentia) i jej leezonie" pr:t.ez ll·nl::l. ł'erkulVskiego,-
d 11 b k ·'1 d n Przyczyne!c do właściwego leczenia oienvotuych ostrych 
ZI~J p()(~( (,l'.ęcał l poroz IJ~~ ł?u,;: ~ P!', pJ'zysztej soboty, zapaleu ollłl1cnej za pomo·ą. salicylanll sulu lub 81-

WlllC. NIe zn~t~\Vszy w lllch Jednak mc _ Zapowiedziany rzez uae, na lOllU" Jlodał D r Józef Dl'zewilJki.-nOo to Jest Jeryty
prócz kal'tofll l włoszczyzny, oc1szedt z pu- '('{ . k t tó . 1 P, 11 b ka i krytyk" przez D-m filozofii r. M, K. l"elll, .. 
t 

• k zq. aUl'e 'Ullcel' au w, na u zlcn , m, 
s eml rę 'oma, (t' t,' , d ) I. . 't B tl'" - .,I{raj" doł~cza do najbliższego O'lIllerU no-

3 0) N d . c1 9' ,J. zesz ą SIO ę. .Ollcel pp, U .teIYl· woroczny upominek <lI a ~w"ch pl'elllllOe .. 'tOI·O' IV 
astępnego zaraz ma o go z, ·eJ "I'" I- ' , t' I ' ' , , I~. , , , " 1 .. ' t \V " 0Z2. l.Ia8Z ;:teW\(lza l \..Itama, zosta WJ\ !lo c Ma'o II)'Ć zIJiorowe lVydawnictwo najwybituiejszych 

W}leczol w
I 

ty~nz() t ?n~u wy
2

ze pal:!l • Z"I- otłtożony na 0zas pozl1le)<!Izv. 'ekono«li,tów i pra lvnikó\v naszych, Tr~\lll'l IJl'z)''\, 
a al'mowa ITIleszkuncow -go pIętra nIe· ., nać, Że jest to podltl'Elk go'IIlY "Kmjll", który z po-
spokojnem sZ0zekaniem i dl'apaniem do ~ f!it(U"!~Y ,·efe.'ent w wyuzmlc rZ.'I:tl'll pl'zew'Iżnie jako pismo informacyjne, l~ aR-
drzwi wcl:odowych, Gtlv je otworZOUI"l, zło- admlll!stracYJnym ~'ządu 0-.~'nego Konstanty stępnie społeozne, . bardzo szerOkiego doc~eka~ się 
dzie ' l-t', ' ,l • ', \ ',t . d b" ć d Olcwskl, otl'zyma( stoplen nsesuI'a k"le- I'OZgI0811 . Powod2'ellle nakłada pewne obOWiązki-to 

.l, • olY WluOCZll1e C1CIU SIę o I,l o 'I teź Kraj'" doskonale to rozuUliei~.c tak samo J'ak 
f '. . , . , . ' b' ł glU necy" • "'t, ' ez,\ y eplZUrlllUnej stoJą.cej w I!lem, z t e~ ,- niegdyś Prze<>lail TyO'odniolVy" coraz wiecej ,'0.1\-

szybko ze wschod6w i pochwycić go nie - Choroba lUf, bydlo wedtuf! U!'zę- ezerzał; "rozsz"erz" s,~'oje ramy. Niedawno zneząt 
zuoła no. dowego zawiadomienia n(ltub. WielI. j\~ 52)" dołączać stały "dodatek li~el'acki'-a obeenie zapo· 

40) d, 8.ao b m ł tl ie' ws'adł w snn- z09tata ukrócolI,! O'dyi llni we W~i , wi::da o~ nowego rOlq~blki~ "dodatek ekonomiczny,~ 
, r;" z o z J I ,. .. . 'e,. h .. Podobul'J praey szcześc Doz': ! 

kI pozosta wlOno przed domem Flszlu I pu - Ruua PablJaDlcka, anI mnyc nlleJsco lOr. ł "( - . T t I " 
. h ' . . " h . ~ó l k' (J' d d' 2« - "",~c ~o l' uzyczlIc I ('a ,I'a no rozpoczę· 
Jec ał llIenll. . WOSCl~c powiatu I ~ Z 10",0 o n~a v 1 10 w pie1'wszym, noworOe7,n\'<l\ nlllnnrzc dmie nowelli 

5°) d, 5 b. m, o godz, 10 rano, z przed- gt'utlnla do 2 stYCZlll1l nowych objawów Eliz\" Ol'lP3zkoIVCj p, t. Za doliną '6ź, oraz nainow-
pokoju pana W, w tym samym domu IV tej chol'oby wcnl c n ie było. dZą kom0dyJę 3-aktvwlł l>al1ll'l'o<l, l' . t, ')fyszka, \V 

k Ó ' , " ci I .', - przekłllodzie Emilii Dobrzail~kicj. t rym mleSCI Się re a ,:cyJa nasza, s,n· - Na polowan."u noworllcznem w 
dziono szynel uezniowski i rękawiczki. 'dobrach Borowllo pow. częstochowskim, 

.6°) D. 10.nad Iviec:o,rem. ograbJClllo sklc-l zabito w ~iągu dui 2-~~0 zajęey! U polo
ynk FIutowej w wązkJeJ uliczce, pro\Vuuzą.. , wam! z\Vlel'zynę odstaWIono podobno za 
eej ze st!lrego rynku do Fary. 'granicę, gdzie ją poprzednio sprzedano za 

- ProMimy usilnie wszystkich na- wcale niezłe pieniądze, I 

fil_ 
Ś. p. Józef Gajewski 

szych 0zytelników o za wiadumianiu IIUS Zasadnicza niedokładność 8toimy, wohee mo~il y, kt?r:l do zi'1JnPg'n ~w"g') 
o wszelkich, zdarzającyeh się gdziekol wiek PJ'ze :y lą.d 'l'yCJ'ou," IJrzyzna je nam stU8Z. łona, PkrlY'llę!a łsz,o~ątkl Ckzł?W:leka, Ct twkroc7.~ w.szy 
\, .. d ... , I' , .' ,h t, , t " , " , ," K", p.. "w :-v le , (OJrza 08C1 węz I~J I wazoe IS rOll."ego roz-
d a Zle:l,IC 1 l napllS0tac, a. zw aszcza u llOSĆ IV "porze z " Ul YJ el e ID Ot annym , wOJU sd d:lehowycb mU" lał t)puśc,ć tQ 7,ICrnip po. 
w mieście; na innej bowiem drodze, możo pomimo, że mniemu, iż ten ostatni pl'ze- gr;\zajl1c IV głQboki~j b,lleśei nieszczęśliwego",)jca 
wlaślliw8zej na pozór nie jesteśmy w sta- drukował nasze sprawozdanie ze spl'awy i sio~trv stl~[lione. 

• . . r • " S' "k' rF ' 'ódt \V dniu 31 grud nia 18~7 rvka na. cmentarzu IV Dle SIę 1D1Olmowac. letmenS'I·u,l':lmsta, z pl'zytoczememZl' :t. C t I' h ' k" J,A.I: G . .' . . " • • zęs oc 10WIC poe owallo ZW!O 'I ~, lI. vzl!ta aJew-
- Na ','zecz ochrony. J\V. mał- Alez me, me - l WlUSOIII IV tym fakcJe, lI3 skiego, aaućzyeiela. językó',v stJl"ożytnyclJ \~ miejsllll-

żonka ~acz!llnika !Tubel'nji, na ręce ZIU'Zą" nawet me przytoczył źródła, tk wi główny we91 gimnazj'jum, 
(lznjąceO'o oehrona ~aczyła przesłać Bztukę powód naSZ(3 cro oburzenia i je,ro wina; po· S. p. J6zef GaJews,Ic~, syn Wi~ł·en,te~", pow<zecl!ni'j 

!"' • , , d' kr-~ Ó' ł <> tI ,., szanowanego n:luczyClela. rownlez Ję~ykó\Y starozyt. 
matery.Juł',l bawllh:lan8go, ozte.ry SZ~U0zkt .!lJąc art y -Ul za s~v ) w asn!_ ~pusc" uych w gimnazyjum piotrkoWRkiem, i niezyjącej 
perkl.llu blUłego, l cztery tuzmy bl!lłych SIę on ,poprostu pl!lg,atu~ CYI~lZ:n jedn~k Waleryi z l\liklaszew3kich, lll'odził się w r. 1856 w 
chusteezck Jo nosa. "KUI'YJel'a POI'annego" Jest WIększym Oli. Kaliszu, W r. 187J nkońezył świetnil', b~ z. lDcd:t, 

sąd zą nie;vtaj emniczenij Zrll'UZ bow iem IV lem, gimna'lyjllm w Piotrkowie. 1\ w 1877 uni\'\'f>l'~Y
następnym tyO'odniu po wzmiankowanym tet, ,wm'3zawski. Następnie ~ldbd trzy SOIll,,~t;'a stll-

dza ezęstocho wska otldaną z08tata przez ku.
}Jitulaeyję d, 8 kwietnia 1813 r. ~enel'a
towi Cakinowi, a na rozkaz Cesal'za Ale
ksandra l umocnienia. jej rozpuczętu zno
sić. Ost'ltccznie dopiel'o Cesa t·z i\likotaj I 
w r. 1843 przeznaczywszy oddzielny fun· 
dusz przycz) nil "ię do upol'ządkowanill gru
zów, zawalenia przekopów i obwiedzenia 
catego klallztoJ'u wysokim murem z cegły. 
Na pamiątkę tego, w południowo-wscho
unim narożniku wałów, umiesz0zono dwie 
tliblioe mSI'mUl'OWe, widoczne dotyehezas, 
z napisami następującaj tJ'eśei: 

1. Napis od strony tak zw, "siedmiu ku.mienic" 
. JItlul/ificentia 

Se1'enissimorum lmpcratorwn et Regum 
Atexand1'i 1 et Nicolm' I 

loca kaec adam,ata 
et mur i res(aurati 
M, DCCCXLIY. 

(co zna(~zy: SZI:zodrobli wością N ajjaBniej
szych Ce"arzy i Króló w Alexandl'u I i 
Mikołaja I miejsoa. te ozdobione i mury 
wyl'e,;taurowune. Roku 1844,) 

II. Napis od stl'ony 111, Często\lhowy, 
Celsissimo 

Principe Va7·soviellS'/.· Comite ab En'van'J 
Joanne Paszkiewicz 

Gltbernando Regni Poloniae (enejzte 
1'cstaura(a hacc Jacta 

MDCCCXLly 
(t, j. Za Namiestnictwa IV KI'ólestwie PL)I· 
skim N uj wspnniula.wgo Księcia V\r Ul'Si,a w
skiego hrabi Ery\yuńskiego i .Jana Pasz· 
kiewicza uskutellzniono wyrestrllll'owanie to 
l'oku 1844) Michał Rawicz Wt'tanowski, 

,. <>,., , rlYJo'" nall gramatyl(ą pOl'olV n lLwczą IV Lipsku; w 
plagwcle, doplls \nt SIę on dl'uglego, prze- 1879 1', mianowany nauczyeiclcllI gi<ll llaGyjum w U'l
d t'ukowując znOWlt dos/owlzie i znOWlt bez domin, 188B przenie~iflny d ) Cl0gtocho\~y, umarł 
przytoczenia 'b'dala apJ'1i wozdanie nasze ze tam~e, 29 p'llnnia 1,887 r, ..., 
S 1':.1 W o· eu nkow ch któl'e na otkał w . OJc,~,c ~. p. mehoszczyka sam Wiolki mI hśnlk 

p p J Y y: . ~ ,fllologn klasyc'Gn ",I, gorąco Ilraglllłł, auy syn ,1llgo 
tym ",am~tn numel'~e l na teJ ~~n?~J strome. zajął jak naj:t.a~:t,ezJtllilljsze :Ja tem p~llI stauolVi. 
"TYf!odlll!\ 11 n" ktol'eJ zamtesclhsmy nasz ska, A można było spodzie\va ci siQ tego, bo istotnie 
akt oskllrienia za piel'lvszy jego plagiat!.. wi"l~i(lmi 7.1łoln" ,lciami~, p, ,Józef hl'ł ohda.rzon~, 

Jcstto już ... uliczna al"roO'anllyja z któI'ą I Pll.ml~t1my prawI" \~.,:-YSc! tt! Ilr,dm'l , wą '.Il posta(', . ~' I pelnll. w<'rwy mlotlzlencze,l, rwącą Sil" d" ~vcla III '" 
wdawać Się IV dys t)t~ty~ ehoćby s~dow~.' cierpliwie, 'l'0rą \',.;kowo, mat'ząc1ł o pracy !I1:t <;>0-
byroby rzećZt~ wpr()st Sml!l8ZU,!. Co naj wyżej, t~czeństlV~, które lila !)yło tak drogi,' .• \.Ie sua~ nie 
możnaby ja polecić uwadze stój ko wc'.,.\). było mn Rądzono,aby te .h' pk,) sięg~.iąee ph!Jy i 

• , "" II adzillje lIIi al y się ziścili i lIl·z pr~ y",i~tnić. Niozmit'l'-
- Fundus:~ zebrany z .oftal', skła· nie żywy i wrazliwy tel1lper:\l1l~ llt, ora6 l'l\cbliw,~ 

Janycll W naszl.lj redakcYI ZUlUl:Ht nowo· illtelig"nc)'j~ , dążąca tło ZyCil~ cZylilIego, skło<lily 
rocznych powinszo ~all oddali,~my wedłu" go no z;lj~cia skromnl'j t:o~:I"y "~l\cl,rlliel:l gi:n ll .. 
woli ofial"OJawcow. T~wul'zyst\VU Dobro~ :I, y!nm, na k~6rej po~ost~ w.a} d) tCOllca źyr:a, 

, . 5 :Na. tym, J~k pO\\'ledzle!tŚ tUv, Skl'olllnYIII 't Pl'ze· 
czynnosel ,·s. O kop. 5 O (Ila. ~ele . ~góln() ciez \~ainytl\ pO:łtel'llllku, umiał tadkal'bić sobie mi-
1'8, 31 kop. 50 - dla nSJ bledll1eJszyeh lość ua"i ó\\', prlyja:b kllle~ów i dYIllll"ty j Q tej i:l
rs, B-na wpisy dla uczących się l'S, 4 - teligency i.' z którą zb,liżył go ,Io~, In? pll krewieństwo 
na rzecz taniej kuchni I'S. 5 _ db dele"'a.. P,l'Zpl:r,nHn, 7:ma l'ły a~ e ogl',an~I~z·!1 ~If} ]ll'ac~ q111r:~y -
., '.) S ' ~ "Iel~ka, ale I htel'ackltU za ICClom wulno ocl obf\wl!Lz-

cyl. dor!\zlly~h ~$pal'ć I'S, v), - tl'a4 y O~lIIo, k6-v poswiQcał chlVile. A;'Lyktlty "lVoj~ urnieszcżał 
weJ OchotlllcZej rs, 17 kop, 5,- D-wI Po Oli C4aSli ,lo czasu w .Gazecie RIIo I.-,m,·;jej" \Vęlll'ow· 
dolskiclJ1ll na oddziuł połużniczy pt·zy en" i nPrle~ląrlzie 'pedagng'eztl~ Ul," • 

!'zpitalll r~, 4. Na wszystkie te sumy posia- Pog,rzeb~. p, J~zcf~ w c~::,tocltl)\\'Ie ',v li 31 

d
' . ,'l' I,", g'l'urlnl" 1887 1'. n'\llcPIPJ !ł()\~'I<~.H l:lk 1lIJwszechną 
amy lhl pllW le( nte po,. wltoW!1ll1a. t:icszyl f<lę sym"HttYH. ~llod7.le~ ~ zkoln:l Ila whls-

~T!- Bada nadzorcza stt'aży ognio- ~ly~11 harka~h [Jouivsła do gl'Ob,U zwinki I~ocha.jącego 
\~e 'l ochotniczej' w Radomsku nadeSłała ,' ją I n"wzlIoJem, koc~~r.ego 'proh:~() '11,:1 IICZ'I<l' Zg'I":' 

, , ma ' ZO" 'I pllbl'e~noflc lI(\:oaałem SWOIIll ~tll',:h SIę 
dalszy CJ:ł& h:ity, skłauek ~lO\~()l'ocznych zJ.agOl'zić ciężki s:uutek zblllaleg'f\ ojca i _iotl', kt{l. 
zrzmiast Pl)wznsz,)wan:-S. RUlllewlCz I'S. 2,- J'(' IV zmarłym st.t'acdy wtjltlpszI'go bra.ta. Grono 
E d , Z:r(~riJk i, st,'uiak ~iutl'k~lVski, W u?iJehc I "lIl:.:or~w, IV ,~La"itl.lla~,o,~eil,~~w~ ,: ~v ~oś~iel~.! I na 
:YIikuls:il po I'S, 1.-h .. :ll·man8Io, EpstelD po omchta~lI, po 1L~o .. stlaS7."IJ ",IIVIC. 1 ~,mu,l, ,\}!io, 
, 50 G, b k' 1(- ., k' " 30 !":l\t) .\pHIWy 1',' 1Il!IJ nI'. 
kop, '- , l a OWS l, ,1:lllD~ I po I,U\I. , Spij, drogi Cieniu, s. pokoj,dl' 'v tei Zil'III', ktol'l):, 
l~a4et1l l'", 7 kop. 60, li:tOl'e Llolączo ne tło jak matl:!), koenałeś ~l. 6y,'ia i ktom Cię, Ju.I( ko
popt,zeunio ogłoszonyeh 1'~, 54 kup, 80 I Il~'.tllego nawzajem 8) n<l, utniila IV ~<::,1 wiell',n'l, 
uczynią rs, 62 kop. 4\l kop. Suma t~ W l1iu,,' nll'przospany! .. 
siou,! wat.: la tło kilSy stl'aży, ----- --
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GUBERN·IJA PIOTRKOWSkk 
rzecz opracow~na 

dla .Slownika Geograficznego" 
przez ::El_ Dobrza:ń.ską_ 

(patrz N! 42, 43 44 49, i 50.) 

Produkeyja węgla kopalne~o w 26 czyn· 
nycb kopalniach guberni i piotrkowskiej w 
ciąO'u 181:55 r. wynosita 109,282,497 pudów, 
w "czem wę~da kamiennego 108,075,009 
pud., a brunatnego 1,201,488 pud., przy
czem picrwsze miejsce pod względem pro 
dukcyi zajmowały kopalnie towarzystwa 
przemysłowl)-~órniczego von KI'umsta ("Je
rzy" i "Ignacy"),. z których pierwsza wy· 
dała ~6,591,565 pudów a druza 11,755,799 
pud. węgla. N:tjmniejszą pI'odukcyję miaht 
kopalnia "Syl westeł'" br.- zaled wie 465 pu
dÓWM ("Pl'zeglącl Techniczny" za r. 1885). 

Przel'óbka ;i;elaza dokonywaną by ta IV Hu-
'cie Bankowej IV Dąbrowie, Punkael! i Ka-
8zewicach, Fabryki żelaza lanego \l' Mi

'l' .L l ' 
" 

y . , 
J ~. 

927,761 oi!ób (IV ezem mężczyzn 451,183, 
kob. 476,578). Najwięcej zaludnionym jest 
pow. łódzki (158,616 mk.), dalej idą: piotl'
kowski (144,101 mk.), będziński (127,1~3 
mk.), nowo "a domsb.i 022,699 mk.), często. 
chowski (120,869 m.), łaski (101,755 mk.) 
bl'zeziń~ki (8),206 lOk.) i rawski (66,382 
lUk.). Z ugólnej iiczby jest szlachty 4734, 
tojest O 50%. włościan 663;411, t. j. 71'50, 
mieszcan 254,803, 27,47% urzędników i in
nych 4,813, t . .i, 0'52%. Według rcli)!ii, 
katołikó\v jest 699,709 (75'42%); pl'awoslll, 
wnyoh 1495 (O 16%), pl'otcstantów 114,90.) 
(123S o/ 0 ), innych wyznań chr"escijaJlskich 
1277 (O 14%), żydów 110,1376 )11'90%). 

(d. c. n.) 

Tanie wydawnictwa ludowe. 

jaczo wie i Zagórzu; cynk wydobywa się 40 "Dwaj lJ/'zyjact'ele, sąsiedzi, kolee1zy, 
około Hędzinll i Siewierza. Obazerne po- kumowic, ba, nawet łuewniacy", i llP08Wię
klady wapienne, ciągnące się wzdłuż brze. cenie czyli wyrzeeeuie Hię swego szczęścia 
gu l'ilicy, służą za pnustawę kopalniom dla dru)!ich. - Dwie powiesci I7.C zrlarzeil 
kolo Suiejo\'va i Inowłodza. Pod względem prawdziwych opowiedziała AIlto8zka 
przerny,głowo-fabrycznym gubernija P. zaj- Kajetan Waltlzak i Jat>iek Radio od 
muje pierwsze miejsce w Królestwio, Naj-I dziecińst wa żyE w j)J'zyklaullej z~oclzi l'. 
pierwsze miejsce w rzędzie fabryk nietyl- W szkółce wiejskiej, do któ('ej Ullzęszcza· 
ko Królestwa ale i Ccsal·st.wa zajmujc to- li jednucześnie, płntali, jedne i te 8!ll1le 
wał·Z. akcyjne wYI'obów bawelnianych K. figle, ściągając na siebie jednakową. karę. 
Scbeibłeru IV Łnuzi, z PI'Odllkcyją roczną .Jakl) wyrl)stki, a Il!lstępnie dojrzali ~ospo· 
na 15 milijonów rubli (GlIniec minist.ery- darze, dopuszczali się pI'zeróżnych figiel
jumskurbu, zeszyt listopad'Jwy, za rok 1886) kńw i żarcików ze siebie; ale nic nigdy 
Głównym przedmiotem handłu gubel" nie zamą.cilo chwalebnej zgody, do której 

nii są 1ll:1tel'yjały potrzebne do fabryki od dzieciństwa przywykłi. Opowiadanie 
przerobione przez nie PI'Odllkty. Matel'yja- swoje autorka pl'zeplata dość zręcznie roz· 
łów surowych dla Lbryk obrabiających Jllaitemi nauczkami, l1l'tjąc przeważnie nu 
włókna Im!'liono IV 181:l5 r.: krajowych wzgłędzie tępienie przesą.dów i zabllb'}!1ów 
za 15,014.UOO I'S. zagranicznych za24,~00,000 tak bal·dzo jeszcze niestety, !'ozpowszech. 
rs., I'azem zatem za 139,214,000 rs. Fubry. nionych miedzy naszym lucI em. 
ki obrabiające inne prudukty l'oślinne za- W powiastce "Puswięt:enie" bohaterem 
kupiły surowych materyjo.lów kl'ajowycb prawdziwym jest Feliks Klimczak, któIT 
za 6,745,000 I'S., zagranicznych za 432,000 przy pomocy księdza wikarego, z wtnsciań · 
re. razem za 7,177,000 rs. Dla przeróbki skiego synu nieuka zoSt<tW8ZY doktore 'n , 
Pl'odukcyj zwierzęcych zakupiono matel'y- umiał slę po~więcić dla szc;,ęścia innych. 
plów kt-ajolVych za 198,000 I'S., zaS!rani- Pokochawszy Sierotę, do wychowl\nia kto
cznrch za 11,000 rs., razem 209,000 I'S. r~j, będą!) jeszcze student.em, ]lł'zyczynint 
Fabryki przerabiające ciała kopalne, po wył!} . Się, Zamilczał o swej mił\)ści, skoro się 
czeniu zakład0w metalurgicznych i kopalni pI'zekonnł, żc dziewczyn'l kocha .ie~o mtod
wyda/yna tenże cel w kraj {i ti04.000 I'S" zagra· szego [)I"ata Tademz:t i, jako stal'szy brat 
nicr, 093,0001·s. l'l,zem 1,397 ,000 I'S. 'Vo!!óle pobtogoiltawit temu związkowi uez słowa 
rązeIll SUl'OlVy nUlteryjnt krajowy koszt.ował ż:llu lub s~ar!!i, a następ nie, "nowego so-
222,561,000 rs ., n zagraniczny 25,636.000 rs, ble 87.CZęŚClll szukat w dobrych uczynkach; 
razem 48,197,000 ri!. Cbarakterysty czny jest naj więcej go odtąd radowało, kiedy mógł 
fakt, że za f!"l'anicę wystano w1885 roku za cboref!"o ul~czyć, nieszczęśli wep;o wesprzeć, 
6 mijonów rubli więcej niż IV 1884 I', na za- albo nauczyć kogoś czytać i do oświaty 

kup zas materyjatów kt-ajowych wydano IV zachęcić." 
tcmż e czasie 010 milijonów rubli mniej. Róż- Autol'ku IV powiastce tej podel'lrała trl,)
nica ta ujawnia się pr2.wifl całkowicie w bu. ch~ autorytet nauczycicli wiejskich, grlyż 
dżetach fabryk tkackich i przędzalnianych. ów Felił-s Klimczak przez 3 zi~y chodził 
OI.Jroty handlowe przemystu ż' Jazneg-o tak się do szkoły, a nicz(;go ~ ię nie nauczył, jeno 
przedstawiaj ą: wydohyto I'Udy 461 ,000 pud., obrzydzil' sobie naukę. Dopiero umiejętnie 
dokupiono w kJ'aju 276,000 puu" otrzymano przez księdza zachęcony do nauki, rozwi. 
urowca 1,07~,000 pud., żelaza 3,412,000. nął się o tyle, że do szkół wstąpił i stu
spud., resztę rudy sprowadzono z zagnmicy dja lekai'!lI~ ie ukończył. Opuwiadanie jest 

Handel okoli" pozbawionych przemysłowo, żywe i barwne, a j ęzyk tlzysty i dła naj
fabł'ycznych centł'ów ogranicza się na nie - prostszych ludzi dostępny. 
wielkim @tosunkowo zbycie pI'oduktów 1'01. 41 nJak i dla czego po wsiach się żenią." 
nych i wyrobów rzcmiesłnicz_vch. Handel podpatt'zyra i opisata Alltoszłm. - 'V 
sklepowy znajduje się przeważnie w rękach szeregu nbrazków auto!'l,a wykazała pobud. 
żydowskich. W 1885 roku patentów O'ild.vi· ki do zwią.zków matżeńskich ludu wiejskie 
nych I kłasy rocznych na handel wyd;no 60, ~o, Pobudki te są. przedewszystkiern nutu
za co wraz z karami wpłynęło do izby skurbo- I'Y realnej, :.t jeśLi 8ię gdzieś PI,zeJawi pl'1-
wej 33,800 1'6. Wszystkie patenty handlowe myczek uczucia, gaśnie natychmiast pud 
i przemysłowe w guberni i Drzynioały w mroźnym powiewem interesu, potrzeby, 
tymże 1885 roku rz~dowi 187,583 1'8. 18 koniecznościl Najwięcej pouczającą. jest (J. 

kop. Opró<lz tego wydano 82 świadectw sta tni z czterech obl'fiz],ów p. t. "Do czego 
bezptatnie. Znaczną pomocą. w intercsaeb doprowadził'o wynos~enie się nad etan".
handlowy"h są dla guberni 4 oddZiały b In- Tereska Zawadzianka, za. namową swych 
ku państwa: IV Piotrkowie, Łodzi, Często- rodziców, a g!.)wnie py~znego, chciwego 
chowie i Tomaszowie Rawskim, oraz pry- stawy ojca, poślubita wdowca Wintera, 
watny bank handlowy egzystujący IV Lo- zamożnego niemca, ktÓI'y nieczysterni spo
dzi. Kredyt z powyższych źródeł w 181:l5 sobami na kar,:zcuie dOI'obił się znacznego 
oku wynosił 12,1513,000 rs., z czego otrzy- mienia, Ó IV Winter na każdym kroku oka
mali: kupcy 7,004,000 rB., przemystowcy zyW!lt sw~ rzekomą wyższość biednej 
4,789,000 rs., rolnicy 360,000 rs. Ludność Teresce, a za zaszczyt polączcni:t się z je
gubernii piotrkowskiej w dniu 1 stycznia go kanzmarską mości~ urągał jej, aż WI'e 

1886 roku, według ksiąg ludności, wynosiła szcie po uiedtugi 10 cza~ie "po!iniaczona, 

podrapana, a nawet pokl'wllwir>na", Teł'es
ka musiała szukać przytutku pod rodziciel· 
skim dachem. "Pozostała więc Tereska ni 
pllnn~, ni mężatką.. Tak się jej pań9two 
skończyło. " 
Główną zaletą. tych powiaste\c jest to, 

że autorka nic pl·awie nie mówi od siebie: 
moruł wynika z Humej treści. Nie sili się 
też, na WZÓ1' innych lud'lwych pisarzy, 
używać wyrażeń gminnych -- przec iwnie 
pisze językiem poprawnym. Jeżeli autorka, 
ł.:t'yjąca się pod pseurlonymem Antoszki, 
jeRt rzeczywiście początkującą, uależy się 
spodziewać, że w PI'zysztości da n:lm sze
reg dobrych prac na tem wclzięcznem, a 
tak mato jeszoze uprawnem p'llu, 

J. L. 

Awanturnik XVIII wieku. 
lU' zez Iti. 

(ciąg dal~zy patrz M 2.) 

Po zdobyciu EI'zcrull1u, MansUl' stal się 
nieogl'uniczonym wladzc,! KUI'dvstanu i 
Armenii. Wyprawa. n~ Konst~lltynl)pol 
Pl':;,estała być ftl1tastyczll ił ml'zonką i. Tur· 
cyi groziło poważne niebezpieczeń3two. Dla 
jakich powodów Mansul' pozostilwit turków 
w spnlwju i przeniósł swoje podboje ku 
granicom Rosyi, do podwładnych jej kra
jów zakauknzkich -niewiadomo; są pcwne 
danc, że na takie postępowanie awanturni
ka - zwycięzcy, wpływało tUl'eckie ztoto, 
a może być i obietnica PO!·ty, uznania go 
niepo<lległym wladzcz. w kl"ljach, które 
odbicl'ze Rosyi i, w razie potrzeby, popar
cia go wszyst k: iemi siłami t.U1·ucki e[!o p1tń
stwa. \V każdym razie kUl'dy stań~ki "m'lh
di" nie mógł pozostawl~Ć w bezczynnosci, 
stojąc na czele t!ztcrd",iesto czy pięćdziesię
cio-tysięczll<go, u zlJl'ojonego tłumu. Zmu
szony był prowadzić tłum ten w tę, lub 
IV ową. str:)nę, na COI'az to nowe bitwy 
i podboje, gdyż IV przeci wnym riŁ zie 
życie jf\go było IV nieb ezpieczeń3twie: -3woi 
lub turcy niezawodnie by go zabili. 

MansUl' zbJiżyl siel do Karsu i po tl'zydllio· 
well1 bombardowaniu zawładnął nimi nU.:it ę 
pnie wszetU do GI'uzyi, gdzie na bb)tni
stych brzegach Kury ep:/tk Ił się z wojskiem 
I!l'Ilzińskiego władcy H 'Jraldiusz:t , Po trzech 
d niach walki armij li gl'uziń~ka zostata z IV y
ciężoną; zwycięzcy uprowadzili · 10,000 jerl
ców, których sprzeduli IV' niewolę. Man
SU!' - Szeik - Ogan - O;d'y (nazwisko, któl'em 
się J'ndpisywał na listnch do rodziny) 7,0.. 

wfadnąt Tyflisem, Grl.1zyją, Mingrelią; kra
je zakaukazkie i Kliukaz hyły także IV je· 
go ręku -!:!,órski e plemiona bez szem rania 
poddały się popl'zednikowi Kazi - :\lułły i 
Szumil·l. Zbt'ojne siły jego ~vzl·osr.v d, 
80,000 łudzi.! 

Natychmiast po zajęciu Tyflisu, l\bo'ur 
wYf11ał r:rońca z tą. wieścią pI-zez Smyrnę 
do swoich eUI'opejskich przyjaciót, i kilku 
posl'ó IV do Konstantynnpoła, Ci ost.atni, zda
je si<;!, wieźli Porcie żądanie spełnienia da
nych przez nią obietn:c. Okazuje się to 
zrą <1, że Mansur został niezadowolniony 
z odpowiedzi przysłanej ze Stall1bału pl'zez 
umyśłnego posta, czynił mu wyrzuty za 
"chytre postępowanie i zdradę turerki ellO 
rzą.d u" i f!"roził że osobiście, pt'zyjclzie z od
powiedzi:} do Konstantynopola. 13 y to to 
w N ahiczewaniu. Tutaj to PI'OI'ok wydat 
manifest, w którym mówi wprost w imie
niu Boga: 

"Bóg- rzekł do mnie: idź o proroku .Man
surze, i obwieść wszystkim grzesznikom, 
7.C oczekuj e ich niedaleka i okl'Utna kara; 
ZAtwardziali w grzeehu niech zlZiną od mie
cza. Obwieść wszystKim boską naukę, pO° 
wiedz, aby o ldl\li ubogim część wfasności, 
któI·ą. odemuie otrzym!ili. Tak do mnie 
I'zeki BóO'". 

Dale/, jest mowa o zdradzie względ em 
Islamu, silnych świata tego paszów, wezy. 
rów, suitanów, szeik-ul~it!lama w Konstan. 
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l.ynopol.u i szeryf,L w Meece. W sZyBCy oni świetną karjerę w Soło wieoku na Białem - l'Jiewesoła statystyka. Z powodu ju. 
!l0WU;ll1 być ukarani i władza ioh zni- Morzu, !!dyż OStatnI' list otrzymany od nie.. bileuBzu 50-letniego panowania królowej Wiktoryi 

A •.. d' ..' d prztlm)"słowcy an~ielscy ogłosili statystykę szczegó. 
'8zczoua... wy, o wlerm mOI, pOSil ZOle na go przez jego krewnych nnsi na sobie a- łową, wymownie wykazującą olbrzymie postępy, 
kOllatantynopolitaóskim tronie pra wowi er· tę "Sołowieck 15 września 1798 roku". takic uczyniła wytwórczość angielska w ciągu dlu
nego właclzcę." Aluzyja dosyć łatwa do zro- W Ii.ści? tym. przesyła im osta. tnie poże- giego panowania monarchini. Odwrotną jednak stro-
zUIl.ienia i nie wy m a.!!aJ· ąoa szczecCJ'ółowBzych rze nę medalu stanowi cyfra, wvkazująca jak licznym, 
.komentarzv. - !mamc I prosI s"eO'o starego oJoa. o p ~ był szertlg oll:,r wśród robotniaów, pracujących w 

- baoz~nie. List no;i podpis: Fl·. Jovanlll kopalniacb. Otóż od 1837 do 1887 r. w kopa.lnia~h 
Wkl-ótCtl po tej [n·oklama"yi, lJułki Mun- Battlsta Boetti de' Predicatori. (d. o. n.) było zabitych 11,000, a cięźko rannych 60,000; prze-

:Sum zostały wyprawione przeciw turkom. ciętuie więc przemysł górniczy wymaga.! rocznie 
Przygotowania do wyprawy ujęły tyHw 220 zabitych i 1,200 kalt.k. 
miesiąc czasu. Tym I'azem strach nie na NOTATKI POPULARNO-NAUKOWE - Prawdziwe curiosum! Szynkarze kra-

t P ł l • kt kOWBCY, przestraszeoi projektem do ustawy prze-
żarty ogarną ortę: wysy ~ (lna pose stwo za I pra yczne. ciw pijań:ltwll, ~wołaIi .'la dzień 19 grudnia na 
poselstwem aby zmiękczyć swojego wrogu, godz. 4 popołudniu do sali strzeleckiej w Krakowie 
nie szczędzi złotu. i pl·ezentó w, nie Pl"Zyj- Słonecznik. W Anglii jest Hłonecznik zgromadzenie interesowanych. Ode3iwa zapra~zająca, 
mUJ'e nawet \V I'a"'hllbę krzywd sobl'e wy- d Ż 'ł b t _u nie wspomina r.ic o celu zgromadzenia i przemawia 

v prze miotem korzystnej uprawy. o ta, . oga a :: 
Tzą(lzonych. Jeden np. z postów sułtana zial'Do przed kilku wiekami z Mekdyku I KolumlJll tak, jakby tu jakieś nnroc1owe, polskie interesy były 

'l . d' do nas sprowadzona odmisnt\ teJ' rośliny, f\łu7.y n zag-rożolJtl. Główny u~tęp tej kapitalnej odezwy opie-
ośmle ił Sllil po meść głos w imieniu swego wa: "W chwilach gnożnych u polaka ani różnica 8ta-
włatlzcy i •• _ zu takowe zuch w al st wo zostaJ' e nas więcej do odzdoby niż do użytku. Skoro opa- nu lub kategoryj, ani też różnica wyznania nigdy 

dnie lnviat, pozostawiamy zwykle nasiennik pta- b ' 
wbity na pa l, u. e:łowA J' ego M ansur odsyła I . . o ko ni e yła i niebędzie przeslkodą dla wspolnego dzia-
..l K ~ l 't: tOlU na P8stWę i rzadko kiedy znajdUje ziarno . łania. Owszem! w chlVilacll takich stanęli wSllyscy 
uo O lstantynopo a. rZFtne zuzycie. Rolnik angielski natomiast, ,zape- i staną ja.l, jeden mąż IV obronie swoich pr:lw. Po-

Dumna port!l nie omiesz 1cała po tym fa· wnia sobie z tej rośliny znaczne korzys~I,. ,~ nieważ grozi obecnie klęska nietylko żydowskiemu 
keie wy. lIłtlć doń nowe posels" wo z prze pro- zwłaszcza w ostatni m czasie, gdy poznał lepieJ Jej szynkarzowi, ale Qwszem każdemu przemysłowcowi, 

zalety, stał:.t siA ona dla niego znaczne m żródłem ui!- d ż 
sinami i workullli złotat Nakon iee dopięła tk Z ~ 'k a które się trudni czy to wyrobem, czy to sprze a ą 

l
. . R' B' u,, niez1.iczony?h ,~wia.tów słon~c~U1 'a CZl'rpl. napojów spirytusowych; ponieważ grozi klęSia wła· 

swego ce u-soJuszu przecIlVko OSyl. 10- pszczoły znaczną 110sc mIOdu, a. ZlalllO doatarcza ścicielom propinaCYJ" ponieważ wres~cie grozi nawet 
d . . ki l l' d oka om 'w' malarze , l'ąc po uwagę wyżej wSp(UnUlouą pl·O· a- wy)oruego o eju o przyprawy p I o , I kIeska całemu rolnictwu naszemu przez projektowa-

mll(lyję MaIlsura, w której ów prorok mu !włals1;cza dOl ~i,el~nego i niJeblk'eBkiekg~rkO~I!aU'll::kÓZ;. ną- a złożon'ł radzie państwa do uchwalenia nową 
t l . l • d . b' . ..o o. eJu ~?~ ezc Dle m?gą., a o po m, (JSZIl: ustawę,-przeto podjęło się nowe grono interesowa 

.zu mań9.n wen e me wuznaClznle o ~uwla a mianOWICIe dla drobIU ziarno to nader Je8~ p. ' nych poczynić odpowiednie kroki dla. odparcia w 
swoje prctensyje do tronu padyszaka, nie kiwnne •. zwłaszcza baż~nty chciv.:ie je pozeraJ~ I sposób legalny grożącej nam klęski." 
możemy przypuśoić, a~y uo tego pl,zymiel'zu zabl(J!aJ.ą Ilu~ob~o. od tej, paszy plęk?egQ na?~~a n; Tak więc szyn karze-o zasłnżona ironio losn!-wy
mogły go skusić zIoto i obietnice Porty. banqeDla; rO~Dlez z olejU słoneczmka W,!la , ). stę!,ują tu w charakterze obrońców \\ łaścicieli wię
Daleko pru wdopodr,bniejszem, wydaje się, ba J'~~o. poszukIwane mydło toaloe~owe: D~le~ ~o9ba~ kszyeh jJosiadłości, jako właścicieli gorzalń i roIni-

ta lo~hna lt~d?wana "! zna?zmeJ8zych ,1,10 ClasCzcze_ ków! Rlecz iioprawdy przednia.. Ze szynkarze zastra.
że taką decyl\yję jego spo wodowały ostl'ze- błot1łl8t~ch l1lzlnach m~ocenloną w~asn?sc ,czY'. szeni krzątają się około swej sprawy, to bardzo na
żenia przyjaoióŁ i stl'ounikó w, którzy do- na powletrz.~ ze szkodliwych wyzlewow, j chrome- turall1ie' ale narzucanie się na opiekunów miast-
110sili mu, że Rosy ja, Austryj a, Fl'ancyja i nia I~rzpz to mie~zka?<,ów pr.z,e~ rozmaiteml gor,ączko . puemy~łs, całego ~jemiaństw:~ i rolnictwa - jedt 

l,,· l weml chorobamI. Zl,elone hscle dobrą są. pas,zą d!a ezemś niebywałem. ( Wiek~) 
Ang IJa, me myś 'ł czekać ai za władnie bydła, a bardzo delikatne włókna łodyg! llHeszaJą • • • , 
Konstantynopolem, al~ ze<lhol} same rozpl'a- Chiilcz,"cy miedzy jedwab; włókien tych nżywa.iq - ~ta,r?zytny zft,~,.tek. ~ redakllyl "l~ur 
wić się z Turoyją, i z osobą nowe~o pro- także do fabrvkacyi papilHn. VI' Chinach z wielką War. pan,l .Rudzka ~'~asclClelka W.,I Bydllll, złuzy. 

G
, K trosldiwośeią 'obchodzą się z. tą, rośliną; sta tys.ię~~ ł~ WYB,okleJ . w~rtoscJ R,tal'ozy;UY zabyte~"vuJ~Jtl 

t·oka. 01'y lIukazu pl'zed~tawiały m 1lI eJ cetn1rów nasienia słoneczmkow tam sprzątają 1 11I1ll koszulka zeł~zoa .rycelska~ u~ywau~ w d,a. y~ 
piękne i bogate, ale t:a to w kaitlym razie zużytkowują w najrozmaiti!zy sposób. U nas udajtl się CZl\8HCh przez. wOJowDlków. \: y~raM Ją Dleda:no 
latwiejszcdo zdobycia i bezpieczniejsze schl'O- słonecznik wybornie bez wsz~lkiego starania; nalIe· na polach W.SI B,ydllll,. o 3 ":I~r,ty ?d. WOI\)~~ór:! 
Jlienie. Szeik MIlosur J°e8zoze raz 11oru8zył piej sadzić go między kartofle i sprzatać j·a.zem z iI. 4- w. od OJco" a, t. J. w mlejscoWoSCl, ,w, J 

. , - oboz ował wracajacy z pGd '''iednia ZIVYCl ~zkl 80-
-g-órskie plemiona i pokonał Rosy jan pozoata- Uleml;., l I k t' l' I ki Z k bies ki. Pani W. R. ofiarowała koszulkę °tę na rzecz 
J'ą 'yell Ilud uo"'o' (lzt\vc-n rrenel'ala A I' a - J'o".y e c na rz USlee c~y I. (t) - uS.'" o na o- lJiedll' ~ll . 
• c .. • '" pru .sm', mite skutkI w przypadkach krztu3ca WldZIO\ł D,r J~ 
:ale ,~ jeSieni tCI!0ż roku (1786 r.) zostuł lrlonton, łekarz norwegski po nakadzaniach siarką. 
:aalll pokolluny i z Iliewiclk~ garstką sprzy- Vl'ystępolValo jeszcze wprawdzie po nich kilka sil· 
mierzcliców ukrył się \V gÓ1'llch Kaukazu. Dych napadów kaszlu, ale zato już się nie wracały. 

N a wiosn';) 17 ó7 l'lIku znowu się rozpo- Radzi on to urządzać 'iI ten sposób; że zrana prz~-
prosi, się chore dziecko ao innego pokoju, a '" ,PokOJU 

'<lzęlll wojna pomiędzy Rosy ją, a 'l'Ui'oyją, w którym dziecko ma spać, zapala ~się siarkę I prlez 
.szcz~'ście jQszeze raz uśmiechnęło się śmia- l)ięć minut nllkadza, wieczorem przenl)si się dziee~o 
l'cmu u wuntUl·nikowi. N a czele ogl'omnych do jego sypialni, przez co ma ZOStnĆ wolne od lIapadow 
dumów za wtaunął Abazyią, o..,ołosił sie. knsrolu. Siarki bierze się mniej lu b więcej około póttora 

łunta n/1, pokój obszerny. Tym sposobem kilkoro dzieci 
niepodległym wladzcą enłe?!o Kaukazu i pyrzeważnie ze służby kolejowej w miesiącach lipcu 
'Zakaukazu i w cią~u cztenlCh lat z różnym i sierpniu r. b. były pomyślnie leczone. 
powodzeniem "alczył z 2'osyjskiemi woj- _ Gl·zybki chorobotwircze na ścianach mic· 
.skarni; pozlJawiony jednak \V końcu pomo- szkań i icb odwietrzanie. Znakomity uczony E, Es-

'T .. łó k march w ostatnich ezasach dos 'edł do pr7.t'I'ouania, 
-ey U1'(lyl I g wneg-o swe!!o pun tu opal" źe ścit)rauic chlebem ścian pokojów zajętych przez 
'cia w AI'menii, nie był już w stanie utl'zy- osoby d<>tknięte chorobami zakażnemi, dla zbierania 
mac pod slułim panowaniem Grezyi i grzybków na nich osadzonych, jest wstallic llsunąć 
. .Mingl'elii, które się poddaly Rost!yi i mu' je zupelnie-byleby ścieranie takowe bylo dokbd
:siut ograniozyć swą. działalność do roli her- nem i dwukrotnie spełnionem, Takie odwietr~anie 

śeian chleMu:. za najtańszc, uajłatwiejsze i naj bez-
-t'lzta szajki góralskiej. pieczuiejsze uważać wypada-.itoli chleb uzywany 

Kil końcowi 1791 J'oku udato mu ,nę J do wyci~rania, nalezy natVl!hmiast spalić. (Przeglą:d 
2no IVU zebrnć 40,000 wojska i za włat,illąć Lekarski ~ 36.) 

ROZMAITOŚCI. 

- ~iwy zes:r;yt 31~ wyszedł z druku i Zll.wie
ra I) .Postanowienie". II) .Z nowym rokiem~. III) 
~Z korespoudt'ncfi Józefa Ignacego Kraszewskiego~. 
(1842-J 1l461. Wstęp, przez dora Antoniego J. IV) 
"Stosunek włOSkiej lir'JratuI'Y politycznej do polskiej 
w XVI wieku", przez dora Bronistawa Dębióskiego. 
V) "Prace delegacyi przemysłowo-rolnej". O drogach 
bitych w Królestwie polskiem, referat J. Ma.jewskie· 
go. VI) "Listy z Zachódu", przez Toporczyka. VI!) 
.Z litel'iLtul'y, te'ltru i sztuki", przez T, J. Choiń~ 
skiego: VII1; "Nib.ilta'·, przcł. Z. K. IX) "Sprawy 
lIieiląl!c". XXX V, przez *. X) "Przegląd literacki" 
La femme en Allem agn c par Jochn Grand-Carteret 
przez A, al. L. XI) "Kronika handlowa", VIII 
przez A. D. 

Spostrzeżenia meteorologiczne 
i sanitarne. 

Za miesiąc ,grudzień 1887 r. 
, a) Stall powietrza i. obloków. 

1) Srednia temperatura mieuięczn'l-1,50 R; naj wyz
SLoa z doby + 3,7°, najniższa. z doby 130; (dnia 
30-go); l1ajwyzsza z dnia + 5°, najniższa z nocy 
- 20° (d 30-go). Grudzień :leszłorocr.ny dał średnią 

.An3pą. Naprędce jednak wzniesione pl'ze
zeń flJrtyfikacyje, zdobyte zostały szturmem 
plozez J'lJsyjan pod dowód ztwe:n bl·. Gu
oowlcza. Wzięty w niewolę szejk MansuI' 
zost:tl' odesłany do Petersburga. 

+ 10 R . 
.NCI·WOWOŚĆ '{obiet, jak pisze głośny hl'- 2) Wilgoć 86 stosunl:owcgo nasycenia pomiędzy 

gienista Karol Reklam, bierze początek zwykle w 40 i 100. 

O dalilzym jego losie nie mówią dokłaunie 
źI'ódla, z których czel·piemy. Pan d' Aucoua 
w llFanfulb de la domeniea" powiada, ie Ce
.sarzowa Katal'Zyna II nietylko dal'owa.~a 
wolność genijalnemu jcńco wi, lecz obsy
pałll go łaskami i bo~actwem i że muzuf
mailski Pl'orok s!wkojn ie zakończył ży
wot swój W $oł.)wieeki lU monastyrze. 
Pocllug stów p. Ganier w "Nouvelle Revue" 
Cesarzowa postąpita. z jeńcem tak wspa
niałomyślnie, jak następnie lfrancyja z 
Abd-el.Kadel·em. Umieszl!zo no go w ma
iyrn miasteczku Sol'owie~ku na CZ:lmem 
Morzu przezn:\czywi!zy mu 100,000 fnm
ków rooznej pensyi. Wi udomości te III! 
apl'zeozne z sobą i nie fJ fa wdopodobne sa
me przez ",ię. Honory, monar.:l~C łaski, bo
gactwo i ()gl'llma!l jak na o we ozasy, pen
syja (25,000 rs.) nie godzą się i nic harmo
nizują z pobytem w tiołowieckim monuste
I'ze, choć nie możemy Wiłtp ić, że wzięty w 
niewolę Szeik Mansur za kończył swoją 

braku krwi i świeŻego powir.trza. Kto chce :l:!lcho- 3) Barometr 74-4 mm. pomiędzy 731 i 752 mm. 
wać świeżość i silę umysłu, mnsi się starać o 4-) Dni jasnych 1, \I' części jasnych 10, d"szcz 
~wieżośc i siłę ciala. Kobiety tymcza8em są najwię- 3 r., śnltlg 10 r., zadymka 4 razy. 
cej skazane na odczuwanie szkodliwego wpływu 0\ Wiatr połl'ldniowy i odmiany 19 r., zach. 13 r., 
przebywania IV zamkniętym pokojU i siedzenia. Czelll- półn. 6 r., wi~t ~illly 8 r, 
że się to jednak dZlCje, że tak zwane "c1,orohy Iw, 6) Ozon. Średnia z d\lby 0,8 z dnia 0'6, z nocy l. 
biece" rzltnsze są w Anglii, n;z w !nnych kraJach? Z:tbarwienie mocne 4 r. średnie 2 r. Nie!.abarwlały 
Odpowiedź na to jest łatw,~. W Anghi k~żda z~- ~i\- o~ono~kopr podczas dni 17 i nocy li-tu. 
moźniejsz:l rodzina zajmuje własl1y dom, ktory naJ- b) Stan zdrowotny. 
cześeie~ 87.erokim j .'st tylko .na ,t1'zy ?knao Kuchnla Przyj a vi! s:e kt)klllSZ, rza1ko błonica, do czest-
znajduj". 61~ tam. w suteryn.le, Jad~lllla. n ' ~ partprze szych rbeumat"yzmy' najcze~ciej spotykano kat~l'y 
pracrowDlI.l. na ,pJerwsz~m plętr~e, syp!alllle zaś .n~ a czasami zapalenid organóiv oddychania. ' 
drugiem I tl·zeClern. Allglelka WięC chodZI MIy JZlen A S 
Pl) schodach, to na g6 'ę, to na- dół; w ten to sposób _~ • • , 
nabywa Ol1a wprawdzie, trochę niezgl'ahnego cho!\u, I d· b . 
ale tez wskutek tej gimlwst.l'ki nóg ~vyrabia l!ohi~ Spra waz aUle z targu z azowego: 
silę, ora~ do~l<onały apetyt. IDnfl kobl~ty, a t1kżc I .,. _ 
nasze Polki-nie lubią 11li\Jszkai~ rozrzuconych n~ todz dnia 10 stycznia 1888 r. 
kilim piętrł: cb, wskutetc czego nl~ mogą utrzymac 
należytej czystości w pokojach, ani wprowadzać ao 
nich tylc świeżego powietrza, ile go dla zdrowia 
potrzellao Oto przyczyny, źe kobiety angielskie są 
zdrowsze i mają pięknieJ~zą formę ciała, ani~0\i in
ne. PieklJość innyeh kobie:-mówi Rekla.m-pu
lega na -miłym wyrazie twarzy; pięknośĆ Angi.clek 
za.ś nolega na zdrowiu i barmonii całego Cla.ła. 
Dzięki temu, kobiety angielskie nie s1 t~k 1191'Wj

we, jak inne. 

Na stacyi towarowej sprzeda.no: pszenicy 200 kor
cy, z tych lO\) po 6.lii r8. a 100 po 6.!\O rs.; zyta 
100 korcy po 3.70 TS; owsa 3,50 korcy p., 2.20 no 
korzec. Znaczne dOIVJzy były na Starym rynku, ~L 
pobyt wogóle dobry. Sprzedano: "szenicy 400 korcy 
po 6.30 do 6.50 rs,; zyta 350 korcy !lO 3.70 d'> 3.80 
rs.; jęczmienia. 115 korcy po 3.15 do 3.aO rs.; OWSil 
115 kurey 110 2,10 do 2.40 n. korzec. O"ółem SpUI!-
dauo zboZa 1.750 l{orcy. (Dzien. Łódz.) 



6 

Licytacyje w obręb~e gubernii. 

... , 
.I. y D Z I E N 

m. Piotrltowie położonych: pod ~ 234 od 8umy 18. 

21000, i pod ~ 235 od snmy rs. 5000j-oraz w 083-
dzie Ujaz!l p-tu brze ... ińskiego pod N 84, sytuowanej 

W dniu 23 marca (4 kwietnia) w sądzie okręgo- od ~umy rB. 800. 

.Ne 3 

rzecznej pod N 84-a ( d 5umf rs. 9000; 
- 1 (13) marca \V Starym-rynku pod ;-.; 140, od 

sumy rs. 3,300; 

wym piotrkowsldlO na spn edaż następujących dóbr - 4 (16) kwietnia w sądzie Zjazdowy lU II okrę
ziemskich: Siedlce w pocie laski m od sumy rs. 45000 gu w CzęS'cchowie na sprzeda z nieruchomości IV So
i niżej;-Grabno w tymże p-cie od sumy rs. ~OOOO snowcu pod ~ 23 poloż obej od sumy r. 18000;-tu
i nii.jj-Łagiewniki W pocie ł6dzkim od sumy rs. dzież na sprzedaż posesyi pod M 81/73 przy ul. No
ó50000j-Dobrallice·Dobraniczki w p-cie piotrkow- wej w m. Częstochowie od sumy I·S. 12000 i niżei. 
skim od sumy rs. 60000 i uiżej;-Probo"two IV Ży- - 4 (16) stycz. 1888-1'. w biUlze p- tu Częstochow
tnie w pocie nowor~domskim od sumy 1'8. 3000j- skiego. na trze eh letnie wydzierżawienie ląki Ilale
Huta Walenczowska w p·cie częstochowskim od su- żącej do mieszkauców Nowej-Częstochowy, od sumy 

- 3 (15) marc a w Starym-rynku i ulicy Drew
nowskiej pod N 1& ]19 i 141, od silmy rs. 67LOj 

- 4 (16) marca, przy ulicy Średni~j pod ~ 428, 
0(1 sumy rs. 7350j 

- 7 (19) mal'c-a, przy ulicy Piotrkowskiej pod 
J'& 522 od ~umy I's. 31500j 

- 8 (20) marc\, przy ulicy Rozwadowskit>j pod 
J'& 828-w od sumy rS. 6,000j 

- 9 (21) mar ca przy ulicy Nowoproj6klowanej 
pod N! 106S-w od snmy rs. 34óOj m y rs. 20000;-oraz na sprzedaż naatępujących nie- rs. 375 I . 37 rocznie. 

l'U chomości miejskich: w m. Brzezinach pod ro 468 Za zaległość rat naleznych Towarzystwu Kredy
położonej od sumy rS. 6000j-i w m. Łasku pod Ni towernu miasta Łodzi, ~p!lledane zost.aną prze:li 
132-a od sumy rs. 1000. licytacyj E;) w kancelaryi hypotecznej okręgu łódzlde-

- 10 (22) marca p l'zy ulicach Zgierskiej i Slodoł
nej pod NI 147 ou I$umy TS. 9780j 

- 11 (23) mar ca lIl'z)" ulicy Zawadzkiej pod 
"NI 443, od fiU my 1'8. 18000; - 24 marca (5 kwietIlia) w sądzie Zjazdowym I go następujące j;o::esyje w m. Łodzi położone: 

okręgu w Piotrkowie, nil sprzedaż nip,ruchomości w - 29 lutego. (12 marca) 1888 1'. przy ulicy Pod-
al ................................ ~ ..... I .. ~ .................................. . 

o Ł o s z E I A .. 
_ ..... ~ ................ ~ .... .mgge ........... I ................................ . KSIĘGARNIA 

r;awiadąlDia Sz. Publicz.ooŚć, że w celu spolHllaryzowallia 
Skład papieru imaterjałów 

piśmiennych NA. TIJBA.:LN Y()H 

WIn KRYMSKICH KAUKAZKICH A. Pańskiego 
urzf\dził tutaj w magazynie w Petrokowie 

pnhje do wiadomości iż żaduych zobo
wiązań (Jd firmy ~M. Rnwirz~ nic prly-.p. 1 UDWIKA FRENK1A jęła. (3-1) 

przy placu Maryjskim, obok apteki p. Gampfa 
GŁÓWNĄ SPRZEDAŻ, gdzie wina nasze, bez podwyż~zenia 
een, r:odtug' naszego cennika spl'zedawane bywają, t. j. butelka 
wy tra wnego od kop. 30, a słodkiego lub czerwonego od kop. 35 

i wyżej. 

doże Iłiedźwi~dzie i szopy al· 
gierka ~zopowa i pa.lio oposowe 
w dobrym stanie do sprzedania za przy
stępne ceny. WindomoŚĆ w Redakcyi 

~ina na.sze Są a.nalizovvane przez UJ'ząd Lek:lJ'ski i pl'zytem 

pOl'ęc zl1my za tl'watośó ta kowych. (20-9) 

NOWOŚĆ 
Fabryka Tabaczna 

A. N. ~Z~r~~ZNIK~WA 
w Petersburgu 

ma zaszczyt poleci ć Szanownej Publicznosei n~ wy 
gatunek l)al)iel'Os6w zwijanych lllezró
wnanej dobroci i dużego format.n, pod na.zwą: 

KOMMERClE '· KIE 
W cenie: 6 kop. 10 szt. 5 Szt. 3 kop, 
Nabywać moźna we wszystkich składach i 
dystrybucyjacll, w '''Hrszawie i na 
prowincyi. 

(R, i Fr. ~ 12986). (6-4) 

4 Klasowa Szkoła m~zka !Zapas róż i Kamelii 
Z pensYJ'onatelll w Kl' 0l('la('lh Przygotowane na wieczór Sylwestrowy 

lJ II II. Bukiety od tanIch dl' najkosztow-
Przyjmuje na nowe pÓłrocze uczniów uiejszych J{wiaty cięte i donirzkowe 
tak przychodnich, jak i pensyjooaJ'zy. Dekoracyje salonów, ~szystko po 
Konwersacja w jęz •• nowożyt. pl'zy ce~ach P!'zystęp!lych polecają S.zanow-
Jwórh Iluwernerach . Swiadecstwo z u- ne] PubllcznosCI Ogrodmcy 
kouczeoia daje wstęp bez eg~amin~1 do Bl'aciu, .Lipit1r~e. 
In.tyt. agronom_ w Czern'chowJe, '" O· g Al' - Od k" I' 
egzaminem znś do Seminar. duchowno eI I es lej u ley 

14-1) Przełozony Płoszyiiski. 

-------------- __ Do dzisiejszego numeru 
LEKOY JE dołą.cza się al·kusz 28 powieści 

konwersacyi niemieckiej godzilla co- p. t. Ji":(I,nkle!J pl'zez H.enl'>:
dzień 4 ruble miesieczuie. Wiadomo';c ka Gl'evllle IV przekładzie E, 
w R~da.kcyi.· Dobrzllńskiej. 

między godziną 8 i 10 rano. (0- 5) 

~~~~~~~~~~~~~~~~~~. I Drukarnia, litografija ił: 
~.::.. s'rEREOTYPOW NIA, INTROLIGATORNIA, ~_'.: 
~ i Maszyny do Iinijowania kSil!9 ~ I E_ PAŃS:KIEG-O I 
~ W "Petro kowie." ~ 
~ Ma zaszczyt zawiadomić, że posiada na ~ 
~ składzie wszelkie księgi i druki w zakres Ul'zę- ~ 
~ dowych i prywatnych czynności wchodzące, jak ~ 
~ również. wszelkie obstalunki wykonywają się ~ 
~ staraume. Cen Y' przystępne_ ~ 

~
.. Z czem pol eca się, łaskawym 1vzglę,dom. ~ 

..• i;IJ:l~B.Ii1~~~~~i;IJ:l~~i:'.iii~~~~~~i:'.iiif:Wi1;~~ 
.. 'W~'W~~~~ ~'imr "iW' "l-~ '©' " .. ; i=~~"'(~ ~ i=~i=;;,r '®'''iW'~:~~ 

Skład Węgli 

W łodlimierza SapińsKiego 
(Róg alei Aleksandryjskiej) 

(Jeny 

Korzec węgli kamiennych 
grubych 240 tt. . . . . 85 k. 

Korzec węgli kamiennych 
grubych na skrzynie 10 
korcowezamkoięte (przez 
M!lgistrat Warszawski 
ostemplowane) . . • • • 83 k. 

Pud koksn (korzec 4. pudy) • 30 k. 
Korzec węgli- drzewnych _ 1 rs. 

Uwa.ga. Na miasto rozsyła. 
iię IV koązach półkoreo .vyeh 
wagi 130 m. (13-9) 

Włodzimierza Saoińskje[o 
Wynajem Pojazdów 

Dom W -go Adama. GOlembQwsldego 
wprost POllzty 

Karety, Powozy, Bry/ci, Konie 
(13-9) 

g-"-"'-IYI-"'-"'-~ 
I Dla kaszlących i osłabionych I + .NAGRODZ01\E + 
I na Warszawskiej Wystawie Hygie- I 

niczn~j, listem pochwalnym, oraz + medaifm IV dzi;lIe farmaCYJ, Ily- + 
I 

gieny i pielęgnowania chorych, 
na Wystawie Krakowskiej, analizo. I + wane, uznane i konccAyjonow3ne + 

I EKST~A~;'di ~~~'~ELKI I 
• MI0DOWO-ZIOLOWU-SŁO- + 
i'B DOWE lm 

• Fabryki ttLELIWA" + 
I W Warszawie ul. Zgoda N9 6. I + Sprzedaż w apte1l:ach i składach + 
I aptecznych w 'Warszawie, Króle- I 

stwie i Cesnl'dtwi e. ÓO~ tańsze i pe-
ł \, niejs7.e od zagralliczu)'ch_ + 

w ~PE"! ROKOWIE" ll.łÓ~na I sprzedaz w ~kladzie Apt. W-goZar- I + skicgo_ Flas?,l' a e.kstraktu kop_ 75. + 
I 

paczka I;armelkow kop. 15_ l 
(R i Fr. Ni 8987.) (4.0-15) 

a-... - ... -Ivl-.... - ... -M 

Iitoliolwiek życzyłby sobie 
pobier:lć )l'kcyjl' taóca, zechce 
zostawić swój adres w KRięgarni p. 
J~drzejewicza. JnŚniewicz. 

(3-3) 

Redaktor i wydawca ]Ii .. osław Dobrzalislii. 

W druka.rni E. Pańsłdego w Fetrokowi 
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- A nowa Ś Wiąt.J11ia?-=-spytał n3l'aZ tuk gwat. 
t OlVllic, że Ella skoezyła wyst.raszona. 

-- W zniosła. l'Iię ju i o sześć stóp nad poziom. 
Rozpol'ządzenia twoje byty tak jasne, a plany tak 
dokładne, że przedsiębiorcy mogli pl'O IY' adzić dalej 
"obot~ pod kierunkiem twego przyjaciela, architekty. 

- A pani Alcott? 
- Czeka tylko, byś wyz drowjał i chce natych-

miast zacz~ć b udolvę pl'zytułku. Jeżeli chcesz napiszę 
do niej, by cię odwiedziła jutro; czeka tylko mojego 
wezwania. 

Horacy w milczen iu uhyl twarz w dton iaeh . 
Tak, życie lo .jest doo['c, i nie mówiąc już o Elli
są !wczci w; ludzie na św iecie. 

- Powiedz mi Ello-powiedział po chwili z bla· 
galnyrn gestem-zkąd się wzi ęła chm·obIJ. moja, co się 

ze mną <1ziato? 

- Pracowałeś zanadto... nie jadłeś,.. przemę

czyłeś się i zemdlałeś tu II mnie. 

- Ahl prawda!.. Fronton przytułku!.. gdzież 
o n jest? 

- U ciebie, w Bostonie. 

Horacy zamyślit się i milezał chwilę. 

- A list?-zapytał-czy go masz? 
- HorllCy! błagam cię -zawołała przerażona-

nie mów, nie myśl o tem. 

- Przeci\vnie, jestem silny i mówić ° tern będę 
Pokaż mi list Ello. 

Doktor nie zabrCłnit jej tego; poszła po list i przy
niosła gil. H()racy przeczytu.t go kilkakrotnie i zło-
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żywszy, c.hciat go schować do kieszeni. E ;la wycią

~nęła rękę i oddRł jej ów nieszczęsny papier. 
- Czy miałaś jakie wiadomości ° ni eh? 

- Mieszkają w New-Yorku. Pan Motter zupeł-
me zl'Ujnowany osiadł w S'lll Fl·ancisko. 

Frankley zdawał się współczuć tej niedoli. 
- A on?-zapytał-a John? 
- Pracuje; ma wiele zamówień. 
Ho['ucy mil C ZAł tak długo, że Ella l1i si ę tego 

przelękła. 

- Nic ci nie jest mój drogi? -spytała. 
PoulIiósł na nią. wielkie swoje oczy. 
-- OlVszem, cierpię-rzekł,-najciężej jednak nad 

tern, że zd['ndził mię przyjaciel. 
• 'Vahał się chwilę. 

- On cię barllzo kocha - przemów!ła - Jest 
prawdziwie godzien pożałowania. 

- Już? -spytał z gorzkim uśmiechem. 
- Tak, bo żałuje ciężko winy, któl'ą. popełnił. 

.Był tu pytać o twoje zdl'owie, wtedy gdy by!e9 
bardzo źle. 

- Ahl-szepnął marszcząc brwi-więc był tu? .. 
- Tak, byt IV takiej rozpaczy, że go poprowa-

dziłam do ciebie. Nie mogłeś go widzieć, bo Bpałeś 

ciężkim, kamiennym snem po przesi leniu. 
- I cóż? 

- Płakał ... Mówił też, że jeżeli umrzesz on będzio 
twoim zabójcą. 

Horacy popatrzył ch wilę nieruchomym wzrokiem 
w przestrzeń, poczem powi edział: 
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- Nie, nie on ale ona miałaby śmierć moją na 
sumieniu, 

Odtąd nie wspominał już o Johnie May o je-
go żonie. 

XXXII, 

I znów upłynął tydzień, Świeża zieleń nabra
ła ciemniejszej barwy zpoważniata jakos jak dziewczę 
które z podlotka przechodzi nagle w kobietę. Białe 
kwiaty pokt-ywały jeszcze owocowe drze wa, a łąki 
usiane były iółtemi, kolom złota kwiatami. 

Okno W Eali jadalnej było otwarte i promienie' 
zachodzącego słońr.a napełniały ją całą· 

- Jutro was OpU9zuzam - przemówił Fl'llnkley 
opierając się ze znużeniem o poręcz krzesta.-Ostatn; 
to raz zasiedliśmy razem do stołu. 

Pan Cobbard przyjrzał się uważnie deÓ'cniowi 
adamaszkowego obrusa i z pewnem zakłopotaniem 

powiedzhł. 

- W takim razie ia "yjudę pojutl·ze .. , Dom 
je8t sprzedany, a pilno mi wracać do rodziny, 

Ella milczała, Frankley zwrócił się do niej. 
- Jeżeli tak, jeżeli dom sprzedany, co zrobisz 

ze sobą Ello?-zapytał. 
- Jadę teraz na parę tygodni do pani Alcott. 

później zaś najmę pokoik przy jakiejś uczciwej l'odzi
nie i będę mieszkać sama. 

Horacy przypomniał sobie ludny i wesoły nie
gdyś domek w Cambrigde i sel'ce jego przepełniło 
się litością dla biednej sieroty. Pan Cobbard 
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Ello, czy ty jesteś u mnie, czy też zabrułaś 
mnie tu do siebie? 

JelJteś w domu, w którym kochają się sel'
deczni':l-odparia-i wyzdł'owiejeez już niedług'o. 

Przymknął znó,,. oczy, bo pt,zyćmione na wet 
grubemi zasłonami światło dzienne raziło go zanadto~ 

- Jestem w Snlem?-znpytał. 
- Tak mój drogi, u puna Cobbard, który przy-

jechał tu i pit lęgnuje cię razem z nami, 

W istocie tego je8zcze wieozora pan Jerzy Co b
bard przys~edł odwiedzić Horacego i 'lVY1'aził, ja ' 
mu jest milo zrobić coś dla człowieka, ktÓI'Y w jego 
zastępstwie zamknął oczy jeglł matki. 

Horacy uścisnął mu lekko rękę, i usnąŁ na no
wo, bo d/)broczynna. natura dała sen wracającym dl. 
zdrowia tak, jak daje roślinum rosę. 

- Czuwajcie nad Elląl-powiedziaŁ tylko U8y
piając, 

Ella była taklL szczęśliwa, że nie potrzebowała. 
niczyjej opieki!.. Z rnzkoszą czu wała dalej przy lóż
ku Horacego, p, Cóbbtlord znał powód chol'oby Fran
kleya, bo pok nzała mu ów list; mo~ła ~o też pielę

gnować swobodnie i nikt wtem niu złego nie wi
dział. 

Słońce dogrzewało coraz to silniej a dl'Zew:l 
pukryły się liśćmi, Skoro też po ruz piel'wszy Hora~ 
cego wysunięto z futelem na werendę dwol'ku, tl'ud nil 
mu było pojąć, jakim sposobem tyle czasu upłynęło 
od chwili, gdy po raz ostatt;li wyuhodzit na świeże 

powietrze. 
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